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LE TEMPS z 22/VI. zamieszcza korespondencję z Warsza- 
wy Aubaca, w której mieści się wywiad z Ministrem Zaleskim. 
Autor pisze na wstępie, że p.Zaleski nadał polityce polskiej 
nówy rozmach; wznosząc na przygotowanych już fundamentach nowe 
konstrakcje o zdecydowanych i harmonijnych iinjach. Postępu- 
jąc drogą ki doj ód. przez Marsz :Piłsudskiego naród polski dąży 
do ściśle określonych 6٥.67, w pełnem poczuciu swoich sił i 
wartości; 04 chwili wstąpienia do Rady Ligi Narodów Polska, porzü- 
ciwszy rolę تسم‎ Epa Ligi Narodów stata sie cennym 
jej współpracownikiem, P.Zaleski ma dar wypowiadania swych my- 
Sli w sposób krótki i zdecydowany: Oświadczenia jego up.i' -. 
uderzają swoję wyrazistością i zwięzłością 7 

W dalszye ciągu korespondencji podane jest oświadczenie 
Ministra Zaleskiego’ będące bilansem polskiej pe zag ra¬ 
nicznej w ciggu ostatniegb roku: W szczególności autor podkreśla 
Pogląd ministra Zaleskiego na konieczność ścisłej współpracy 
polsko”francuskiej, która winna być oparta na niewzruszalności 
zasad traktatów pokojowych oraz paktu Ligi Narodów. - 

"W sprawie Wojkowa autor zaznacza niezwykle spokojne i peł 
ne godności stanowisko rządu i opinji polskiej. Konflikt ton na- 
leży uważać jako polityoznbe zakończone. 
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GERMANIA z 22/V1. pisze kor- 2 Warszawy o stosunkach 
polsko-sowieckich, że wprost zdumiewająca krókowzroczność So- 
wietów doprowadziła do wytrącenia im z rąk atutów , które im 
dał w ręce przypad "zbieg okoliczności. Po zerwaniu stosun= 
ków anglo—sówiockich Rosje st meta w roli niewinneg- ofiary t 
dążyła do`pozyskania przynajmniej najbliższych sąsiadów. Nagle 
pada Wojkow i Rosja poczęła rozwijać nadzwyczajną agitację, zo- 
rjentowawszy się trafnio, że tó wzmocni jej pozycję moralną. 
Loez ten niewątpliwy pius dyplomacja sowiecka zamionia przez 
swoją niezręczność na ogromny minus, wysyłając coraz ostrzejsze 
noty do Polski i wykonując masowe egzekucje, co było błędom 
nie do naprawiania. Rosja więcej obawia sie zawikłań wojennych, 
niż Polska. Pofiska jest zajęta polityką zachodnią. "Wszelkie - 
angielskie sztuczki uwodzicielskie nie spowodują, aby ją wypro- 
wadzić z bezwzględnej prawie letargicznej neutralności". 
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* IE TEMPS z 19/VI. zamieszcza art;a'Ormessona p.n.'L'ac- 
cord dos Grandes Puissanco". Autor, nawiązując do wizyty Prezy- 
éenta Francji w Londynie i komentarzy: jakie te wywołało w prasie 
niemieckiej, a częściowo i w prasie francuskiej, — pisze, że wojna 
położyła kres temu systemowi podtrzymywenia równowagi politycznej 
w Europie, według którego państwa europsjskie dzieliły się na dwa 
obozy rozgrywające między soba gre o losy Europy. Obocnie zrożu- 
miano juz, że system ten nie odpowiada warunkom bytu Europy Dowo- 
jennej i że sprawa stabilizacji pokoju europejskiego uwarunxowan. 
jest zjednoczeniem się wszystkich państw w dążeniach do wspólnego 
> Go znalazło wyraz pwrzedewszystkiem w utworzeniu Ligi Naro- 

We C 2 


"Wobec tego wszystkie wystąpienia presy przeciwko polityce 
Logarna oraz fałszywe komentowanie porózumienia Srancusko-angiel- 
e są pozbawione zdrowogc sensu. Solem wzmienkowanego porozu- 
mienia jést właśńie dążenie do urzeczywistnienia idei Locema, 


LE TEMPS z 21/VI. omawiajec v art.wst* treść przemówienia 


Prezydenta Poincarégo w Lunovillo; pisze» iż Prezydent stat się 

tu wyrazicielom opinji catego narodu francuskiego, który popiera 

niezmiennie politykę Locarna w ramach istniejących traktatów. Ar- 

z odpiera cały szereg zarzutów, jakie się pojawiży w prasie 
emieckiej w związku z tem wystąpieniem Prezydenta Francji. Niem- 

oy ze swej strony mają jeszcze wiele do zrobienia, szczególniej 


w zakresie swojej ewolucji moralnej, która doprowadzić winna osta=. 


tecznie do równowagi Europy powojennej oraz do stabilizacji poko” 
ju powszechnego. 


THE TIMES z 21/V1; Kor. z Berlina nawiązując do mowy سوج‎ 
inoarego pisze, że panuje obawa, iż oznacza ona uzyskenie przez: 
Poincarego prawie że całkowitej a może nawet i catkovitej xontro- 
li nad francuską polityką zagraniczna. 


` THE DAILY MAIL z 21/VJ, zamieszcza art.Lorda Rothermera 
w którym autor na wstępie pisze, że w Europie Wschodniej jest 
*wiele Alzacji i Lotaryngji". - Traktaty pokojowe które podzieli 
ły dawne cosarstwo austro-wegierskie, stworzyty tylko niezadowo= 
lone mniejszości. narodowe. Najbardziej niesprawiedliwym jest grak- 
tat z Trianon, który Węgry musiaty poćpisać. Tak głębokie jest. 
niezadowolenie, które traktat ten stworzył, że każdy bezstronny 
człowiek widzi konieczność naprawy popełnionego biędu. Gary arty- 
kur utrzymany. jest w duchu bardzo przychylnym čla Węgier. Autor 
ohoiałby, by mgielskie Ministeretwo Spraw 4agrenicznych poszło 
za przyktadem Włoch i udzieliło pewiej pomocy. Węgrom. W zakończe- 
niu autor pisze, że w Eurcpie środkowej 827 wpływ ssabilizacykuy 
i pokojowy wywrzeć mogą barki londyńskie i emerykańskie. Przy ich 
pomocy. można będzie przeprowadzić pawne rekiyfikacje grenic, które 
tylko wzmocnią pokój. REŻ 
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WESTMINSTER GAZETTE z 20/VI. W art.wstępnym pisze, iż 
w sposób bardzo poważny omawiano w Genewie kwestję wspólnej po- 
lityki wobec Resji, lecz detychczas wyniki są negatywne. Inne 
mocarstwa nie idą za przykładom Anglji i nie zrywają stosunków 
z' Sowietami, Uważają one, iż akcja Sowietów w Chinach była pa- 
roksyzmem, który jo wyczerpał i zew niedługim czasie nastąpi 
kryzys przemysłowy, który chociaż ekropny dla narodu, umożliwi 
partjom umiarkowanym wzięcie góry nad elementami skrajnymi, 
W międzyczasie zarówno Francuzi, jak i Niemcy uważają, iż nio 
należy dawać skrajnym olementom prokstu do drugiego paroksyzmu, 
który tym razem może wyładować się na terytorjum polskiom. ستا۸‎ 
tor uważa, iż francuzi i Niemcy doradzali Polsce zajęcie umiar- 
kowanego Stanowiska wobec żądań Moskwy. ۱ 

Autor wyraża nadzieję, że rząd angielski zacznie podzie- 
lać te rozsądne zapatrywania. Za kilka lat system sowiecki bez- 
wątpienia albo ulegnie poważnej zmianie, albo też przeminie, 
W międzyczasie roztropni mężowie stanu, którzy znają historję 
Buropy, będą pamiętali, iz wprowadzenie Rosji do społeczeństwa 
zachodnich narodów będzie zasadniczym warunkiem pokoju w przy- 
8210561: Rosja stojąca poza wszelkiomi umowami byłaby ruiną dla 
Lokarna i wszelkich wysiłków ustanowienia koncertu Europy. 


THE TIMES z 20/VI. W art.wst. poświęconym omówieniu hand- 
lu 2nglji z Sowietami, pisze, że nie jest rzeczą prawdopodobną, 
by usunięcie intrygujących urzędników sowiockich wpłynęło ujo- 
mnie na stan tego handlu, Czasami może to wywołać powne niedo- 
godności; locz istnienie stosunków handlowych pomiędzy Stanami 
Zjednoczonymi i Rosją wskazuje, że dypl:przedstawicielstwo wcale 
nie jest konieczno dla handlu. Groby Sowietów przekazania swych 
zamówień z Anglji do Niemiec nie wywarły wrażenia w angielskim 
Świecie handlowym. ` ENG 

Autor pisze, że handel z Anglją ma dla Bowietów ogromne 
znaczenie, dlatego też nie jest prawdopodobną rzeczą, by rząd 
sowiecki był na tyle nierozsądny i stawiał przeszkody tym sto- 
sunkom. ۷ ostatnich 5 latach rosyjski oxport do Anglji przowyz- 
szyt import z tego kraju-o 60 %. Gdyby rynek angielski został 
odcięty dla handlu = sowieckiego, rezultat ten byłby wprost ka- 
tastrofalny dla Bowietów 


"BERLINER TAGEBLATT z 22/V1. Korosp. z Waszyngtonu pisze, 

że było do przewidzenia, iż propozycje angielskie i japoúskio 

w sprawie rozbrojenia na morzu znajdą nickorzystny oddźwięk: Po- 
dobro Stany Zjednoczone nie zgodzą się na inną podstawę rokowań, 
jak tylko na tę, którą zaproponował w poniedziałok posct Gibson. 
Prasa amerykańska jednak piste o stałej pracy rządu amerykańskie- — 
go nad wzmocnieniem sit na aorzu; iai: X panuje tu nastrój mato - © 
optymistyczny co dow yników konferencji gonewskioj. 


RÓZBROJENIE NA MORZU. 


PRAWDA z 21/VI. omawia konferencje w sprawie rozbrojenia 
no worzu. Zdaniem autora,w rozbrojenie powszechne wierzą dziś 
tylko bardzo naiwni. Zaden z uczestników konücreneji nio traktuje 
póważnie idei rozbrojenia. Cały świat burżuazyjny zdaje sobio 
dokładnie sprawę, Zo wojne jost nieunikniona. Eonfcercneja jest 
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jednym z Środków przygotowania przyszłej wojny: Każde z mocarstw 
myśli jedynie o tem, aby osłabić o ile'możności swych ewentual- 
nych przyszłych wrogów nadciągającej wojny. Stany 46 
np. upatrują główne niebezpieczeństwo dla pokoju w istnieniu 
wielkich morskich jednostek linjowych i wysunęły jako maximum 
pojemność 35,000. ton, tj: jak raz tyle, ilo.może przejść przez 
kanał panamski, Anglja zaś upatruje niebezpieczeŃństwo w buao-- 
wio łodzi podwodnych i aeroplanów bojowyćh ~ chodzi więc jej o 
عب م7مه وه‎ e tych Środków, któremi rozporządza możliwy jej prze- 
oiwnik = Francja. ; : ER 

Zdaniem pisma, rozbrojenie jest wogóle niemożliwe z powo- 
du technicznego rodzaju dzisiejszej wojny. Jedynym bojownikiem 
o pokój i mogącym uniemożliwić wojnę jest Z.S.R.R. Nad Atlanty- 
kiem i Wielkim Ocesmem zawisła groźba walnej rozprawy między 
drzema modardani motza. Anglja, Stany Zjednoczone i Japonja 
starają się obejść jedno dmgie i z góry ułożyć warunki przyszte- 
go pojedynku. W ton zawiera się sens rozpoczynającej się kon- 
ferencji. 


- L'BOHO DE PARIS z 21/VI: Pertinax omawiając obszernie i 3 
rzeczowo projekty w sprawie rozbrojenia na morzu każdego z trzech 
państw» biorących udział w tej konferencji, zaznacza w kofcu: 

Łatwo się zorjentować według skali amerykańskiej, jaki to- 
naśz mógłby być przyznany Francji. Jost on o wiele niższy, 
od przewidywanego w naszym programie: Dobrze uczyniła Francja, 
nie zgłaszając swego Udziału w tej konferencji. Zobaczy się, 
jakie będą jej wyniki i wtedy będzie można postanowić co do 
tego, jak Franoja ma postąpić. 


THE DAILY HERALD z 21/V1. W art-wst-pisze, że obecna kon- 
ferencja w Genewie mylnie nazywana jest rozbrojeniowg. Jest to 
konferencja trzech najpotezniejszych mocarstw morskich i ce- 
lom jej jest zmniejszenie i ograniczonio wydatków na zbrojenia 
morskie, Nie 0268981 tuo pokój, tylko oszczędności. Nawet, je- 
2011 wyniki jej będą'pomyŚlne, to ograniczy się to do uczynienia 
wojny mniej kosztowng dla wielkich mocarstw. 


SYTUACJA POLITYCZNA NA LITWIE. 


LA TRIBUNA z 22/VI. 

Kor: z Moskwy o stosunkach sowiocko-litewskioh. Pomimo: po” 
zorów» że”po ostatnim zamachu stanu Litwa zerwie wszelkie: sto- 
sunki z Moskwą i skieruje swą orjentację ku Zachodowi, polity- 
ka filo-sowiocka trwa i może nawet sig pozłębia, Nawet prasa 
sowiocka nótuje powodzenia polityki rosyjskiej w stosunkach 
z Litwą. Powodzenia, któro po zawarciu traktatu pokojowego 2 
Łotwą nabierają specjalnego znaczenia. Litwa potrzebuje  opar- 
cis w Bowietach tak zo względów politycznych - kwestja Wilna - 
jak gospodarczych. W chwili obecnej, kiedy Moskwa obawia się 
postawy Polski, kiedy mówi się o niebezpieczeństwie wojny, 
dalsze stosunki z Litwą nabierają szczególnej wagi. W każdym 
razie hważamy za potrzebne zwrócić uwagę na usiłowania państw: 
in پچ‎ zmierzające w kierunku zacieśnienia stosunków z So- 

etami, 


LITTUVIS z 20/V1, W obszornym artykule omawia stosunek 
pomiędzy rządom litewskimfposzezegölnemi stronnictwami politycz 
nemi. M.in.dziennik pisze: Pomimo wielkiej Liczby stronnictw, 
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znajdujących sig w opozycji do rządu, opozycja przedstawia sie 
mizermie, Należy to tłumaczyć tem, że ze stronnictw politycznych 
pozostały tylko Komitety contralne, oraz niewielki odsctek ludno= . 
Sci-do nich należącej. Z opozycyjnych stronnictw socjal-domokra- 
ci ed samego peezgtku względem rządu byli lojalni; nie pragnęli 
oni władzy, pragnęli tylkc załatwienia zgoła zrozumiałych potrzeb 
politycznych i socjalnych, które są nie sprzeczne 2 dobrem pań- 
stwa, Przeto też rząd w miarę możności nie krzywüzi to stronnictwo. 
Najbardziej wrogiemi do rządu' są: socjalisci-ludowey i chrześć.—- ۔,‎ 
demokraci, oraz stronnictwa gospodarzgo . Na szczęście pierwsi 

nie są straszni, gdyż stronnictwo to dogorywa; stronnictwo go- 
spodarzy już przeżywa okres agonji, a działalność tych trzecich 
wkrótce zamrzo, gdyż księża nie będą apetito ich zleceä z ambo- 
ny, a to dlatego» Ze duchowiolstwo na Litwie zrozumiało nareszcie 

że jego zadaniem jost stać na straży interesów duchowych narodu 

a nie prowadzić czynną akcję polityczną: 

Każdemu na razie wyda się paradoksem, Ze rząd narodowy 

na Litwie znajduje się w dalekó lepszych stosunkach z mniojszo- 
Sciami narodowemi, niż rządy poprzednie. Niemcy Polacy i żydzi 
względem rządu zachowują najbardziej posuniętą lojalność. Jest 

to zrozumiałe» gdyż rząd Woläcmarasa dba o interesy wszystkich 
obywateli Litwy» nie zajmuje się zaś zdobywaniem sympatji po- 
szczególnych stronnictw w drodze przekupstwa. 
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SPRAWA KZAJPEDY. 


LIETUVA z 18/VI. nawiązując do likwidacji sprawy ktaj- 
pedzkiej w Radzie Ligi Narodów» pisze m.inn.: Spokojne zatatwie- ‘ag 
nie sprawy należy przypisać temu, że Litwa i Niemcy pragną zacho= ~ 
wać dobre; sąsiedzkie stosunki, któro są najważniejszym warun- 3 
kiem zachowenia pokoju we wsohodnioj Europic. Powinni to dobrze 
uświadomić sobie nicncy kłajpedzcy, pamiętając, że ich zadaniem 
jest być łącznikiem pomiędzy Litwą a Rzeszą niemiecką, nie zaś 
kością niezgody» jak dotychczas. 


LIEZUVOS ZINIOS z 18/VI. w art-p.t. "Oo osiągnięto w Ge- 
newie?" pisze m.in.: Woldenaras dał uroczystą obiotnicę, że je- 
szcze jesienią r.bież. ogłosi wybory do Sejmiku Ktajpedzkiego i 
że dyrektorjat w Kłajpedzie zostanie utworzony na podstawach 
demokratycznych, Ze wroszcie będzie zniesiony stan wojenny na ča- 
tym obszarze ktajpedzkim. Nic więc dziwnego, że Stresemann wyco- 
fat skatgę z Rady. Podobnego sukcesu nie mógł spodziewać się 
w razio rozważania sprawy ktajpedzkicj przez Radę Ligi Narodów. ` 
Sukces Stresemanna jest znacznie większy, niż na pierwszy rzut oka. 
wydaje się. Stresomann skargę swą wycofał w ten sposób; Zo na 
sesji jesiennej Ligi N 


Narodów ona znowu będzie ne porządku dziennym. 
jeżeli rząd litowski nie spełni zgoła niemożliwych do przyje- E 
cia zobowiązań, "Pocóż więc jeździł do Genewy Woldomaras? - za- 
pytuje dziennik» czy bo to» aby dowiedzieć się, że Strosomann با‎ 
mu nie dowierzat, a przeto koniecznie chciał 6 jogo ogwiad= 
czenie wobec tmmm wszystkich Świadków w Radzie ligi Narodów. 
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